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Wykład Mikołaja J. Wachowicza pt. Konfrontacja mitów 

rodzinnych z dokumentami archiwalnymi. 

Zbieranie wiadomości na temat własnej rodziny jest 

zadaniem pracochłonnym i często bardzo trudnym z uwagi na 

problemy z dostępem do dokumentów. A także, jak okazało się na 

przykładzie prelegenta, nagromadzone mity czy nieścisłości w 

archiwaliach, utrudniło dotarcie do prawdy. 

Mikołaj Wachowicz opowiedział nam o mitach w swojej 

rodzinie i o tym, w jaki sposób udało mu się rozwiązać zagadki.  

Korzenie jego rodziny to: Chyczewscy, Grodkiewicze, Kurniccy, 

Nowiccy, Wachowicze, Wierzbiccy, Wiśniewscy, Zalewscy.  A 

miejsca związane z poszukiwaniami to: parafie Gralewo, Góra, 

Raciąż w powiecie płońskim; parafie Wyszyny Kościelne i Żmijewo w powiecie mławskim; 

parafia Dziektarzewo w powiecie płońskim. Tenetniki parafia Młynów, powiat Rohatyn. A 

oto mity, które pokutowały w tych rodzinach:  

Mit pierwszy: praprababka Marianna Kurnicka żyła 105 lat i miała 3 mężów. Antoni Grodkiewicz 

miał 60 lat w chwili urodzenia syna Konstantego.  

Mit drugi: Grodkiewicze byli szlachtą, a Wiśniewscy 

dorobkiewiczami.  

Mit trzeci: Wierzbiccy byli szlachtą, a 3 x prababka 

zwała się de domo Chyczewska.  

Mit czwarty: prapradziadek Jan Zalewski to właściciel 

ziemski, stracony za udział w Powstaniu Styczniowym 

wraz z 6 synami.  

Mit piąty: ojciec Bazylego Wachowicza miał na imię 

Spirydion i poślubił hrabiankę Grocholską. 

Na podstawie zebranych dokumentów M. Wachowicz 

przedstawił jak i skąd pojawiły się mity i jaki jest 

obecnie stan faktyczny.   

 


